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WIADOMOŚCI Z POCZTY D Z IS IE JS Z E J.

—  P aryi 4 Czerwcu. —
Rząd odebrał dziś następującą depeszę tele­

graficzną:
Perp iguan  3 Czerwca o godzin ie  £ / tp o  

południu . » 0 b ie  k r ó lo w e  h is z p a ń s k ie  
p r z y b y ł y  do B a r c e l l o n y  d. 1 c z e r w c a  
w n o c y  o g o d z in ie  10, i n a t y c h m ia s t  
udał^- s ię  do k o ś c io ła  k a te d r a ln e g o .*

W  zbie deputowanych, po ostatniej klęsce 
pana Th iers, jakiej równa jeszcze go nigdy 
nie spotkała, —  i po jednozgodnem prawie przy­
jęciu prawa o kredytach na nadzwyczajne w y ­
datki. —  same tylko miejscowość obchodzące 
odbywają się czynności. Tryum f pana Guizot 
był tak w ie lk i, źe nawet członkowie oppozy- 
cyi nie mogli przemódz na sobie, aby nui nie- 
przyznać zasłużonego wieńca chwały; pan Thiers 
dużo stracił na swej popularności przez ten nie­
zgrabny swój a lla k , tym niezgrabnfejszy, że 
miał obalić nim obecne ministerstwo, i sam 
upadł.

—  Londyn  4 Czerwca. —
Królew icz następca tronu duńskiego przybył

także do Anglii.
Król Jm ci Saski znajdujący się w naszej 

stolicy, przybył tu zeszłej soboty o godzinie 6 
''yeczorem osobną pocztą na kolei żelaznej z 
South Western; xiąźę Albreehl przyjął wyso­
kiego gościa królowej zaraz na banhofie i za­
wiózł do pałacu Buckingham.

Za nim N  Cesarz Rossyjski udał się wczo­
raj do zamku W indsor, zwiedził wprzód boga­
ty sklep złotniczy panów Mortimer i Hinits, 
tudzież królewski ogród zoologiczny; — nastę­
pnie Jego Cesarska Mość zaszczycił odwiedzi­
ny S  wojem i, znakomitsze krajowe familije , mia­
nowicie: Lady Heylesbury małżonkę byłego po­

sła angielskiego przed lat 15 w Petersburgu 
lorda Heylesbury; — lady Pembroke córkę daw­
niejszego posła rossyjskiego przy tutejszym dwo­
rze hrabiego W oronzołf, —  S ir  Roberta Peel, 
i margrabiego Anglesea. Za każdem wysiada­
niem i wsiadaniem do pojazdu, pozdrawiały J e ­
go Cesarską Mość radosne okrzyki Indu.

Dziś N. Cesarz Rossyjski w towarzystwie 
króla Saskiego i xcia Albrechta znajdował się 
na wyścigach konnych w Ascot. Jak  słychać 
Jego Cesarska Mość zabawi tu do 11 czerw ­
ca, i w  ciągu tego czasu, odwiedzi jeszcze 
xoia Deyonshire w Chatsworth. Dwór nasz z 
wysokim swoim gościem pozostanie jeszcze w 
W indsor do piątku lub do soboty.

Kilka dzienników tutejszych, a mianowicie 
S t a n d a r d  otrzymały wiadomość, źe grono w y ­
sokich Gości dworu naszego, powiększy się jesz­
cze może jedną okorowana osobą. W  piątek, mó­
w i  Standart, okręt adiniralicyi C a  i i i  p e r  do w n 
miał odebrać rozkaz odpłynąć natychmiast do 
Porlsmuth i tam połączyć się z królewską e- 
skadrą, której ma być przeznaczeniem przyjąć 
króla, francuzów, mającego jak wiadomo od w i­
dzie w tym roku Anglią. — Powątpiewają a- 
loii, i słusznie, ażeby takie miało być wyłączne 
przeznaczenie powyższego okrętu.—

Oburzenie umysłów w łrlandyi z powmdu 
processu 0 ’ Contieila, nie jest tak wiele zna­
czące, jak z początku głosiły pisma oppozycyj- 
ne. Ztemwszystkicm rząd angielski uznał po­
trzebę mienia na pogotowiu k Ika batalionów gwar- 
dyi w Londynie, aby wyruszyły w drogę na 
przypadek potrzeby. —

0 ’Coniief wr istocie jest uwięziony. W  pra ­
wdzie więzienie jego stanowi dom guber­
natora więzień w pięknym rozległym ogrodzie 
stojący, — gdzie jego rodzina i przyjaciele 
odwidzają go kaźdod-.ienme, — ale zaw>sz e to 
jest więzienie Sąd dubhóski. na żądanie a- 
gitatora, aby z wykonaniem swego wyroku wslrzy-
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mał się aż do rozstrzygnicnU łój spra wy w  i- 
zhie wyższej, oświadczył, że do lego nie jesl 
uiczem upoważniony.

WIADOMOŚCI Z POPOZ KDNICH PO C ZT .

—  1‘ar i/z 26 M a ja . —
Rodzina królewska chciała dziś odby c po>lróż 

do Eu  i zwidzie Dieppe, ale /.powodu niepogo­
d y , zamiar len został na kilka dni odłożony. ~~

Z  Olaheili nadejść miały wiadomościj które 
wielkiego kłopotu naliawiły galónet, i w skut­
ku których minister marynarki, Admirał Mackau, 
oświadczyć miał, że woli wzi.|ść dymissyę, jak 
jeszcze dłużej nie uznawać słuszności postępku 
admirała Dupelit Tllouars. Zapisy ua szpadę 
honorowa dla tegoż admirała wynoszą przeszło 
26,000 fr.

J ln y  gubernator Algieru donosi pod d. 13 o 
bitwie stoczonej dnia poprzedniego, w której 5 
batalionów fraiieuzwiej piechoty, 80 francuzkieh 
i 600 jeźdźców arabskich pobiło 8 —lOOOOkąi- 
bylów'. Stratę ostatnich podaje marszałek na 
200 300 ludzi, francuzi zaś liczą 3 zabitych 
20 rannych.

—  D nia  27 M n ja .  —
Król w towarzystwie królowej i królewiczów 

zwidził jeszcze raz wystawę przemysłu.
P. Karól Laffhte, którego wybór na depu­

towanego izba już trzy razy unieważniła, czwar- . 
ty raz obrany został członkiju i  izby deputo­
wanych.

Odd.i Aiia przygotowana A ntygona  Sofo kie­
sa. tłoinaczoiia przez pp. Manrice i Vraquericz 
muzyką Mendclsohna, bardzo pomyślnie przed­
stawioną wczoraj została w teatrze Odeon.

Nu dzisiejszym posiedzeniu izby deputowa­
nych, prezes izby zawiadomił, że izba ponio­
sła znowu wielką stratę przez śmierć p. Jakó- 
ba Laffitte , i odczytał następujące pismo. »Pa- 
nie Prezesie , mam honor zawiadomić pana p 
śmierci mego teścia, p. Jakóba La lfiP te , eżjou- 
ka izby deputowanych, k(óry dziś agudzii)je7£ 
w wieczór rozstał z tym światem i t. d. X że  
JSey. —  Pa iyż  26 niaja.c Prezes oświadczył, 
że losem wyznaczy sielką deputacyę która to 
warzyszye będzie exporlacyi. Kilka g łosów  
Cała izba powinna jej towarzyszyć —  Prezes: 
nic temu nie przeszkadza, ale ia muszę się trzy­
mać regulaminu. Dcputacya losem wybraną zo­
stała, puczem izba przystąpiła do głosowania 
nad żądanym kredytem na koszta uroczystości 
lipcowych, który większością głosów 193 prze 
ciw 43 udzieliła. Dalej toczyły się rozprawy 
nad dodatkowemi i nadzwyczajnemi kredytami 
na e ok 1843 i 1844.

Krajna lewa strona deputowanych utraciła 
wiele przez śmierć p. Laffitte, który był jej 
członkiem. N ie ja k o  wielkiego mówcę , gąyź 
od wielu już lat rzadko przerywał milczenie t 
ale jako męża, który mial tak w izbie jaki w 
całej France! wielkie moralne znaczenie , i przez 
swój charakter, nawet od przeci a nikow byt 
szanowanym. Małn kto doznał tyle zmian lo­
su co zmarły Jak  >1> Laflilte. (Jroil ,ł się ubo-

- gi , ale przez pilność i szczęście doszedł do po­
siadania milionów. B y ł wsparciem swe; fam ilii, 
swych przyjaciół . był wsparciem uawet swych 
nieprzyjaciół. Ale gdy wyszedł z swej właści­
wej sfery Bilansowej, przeszedłszy w zawód 
polityczny, opuściło go szczęście; przez długie 
lata mozolnie -zebrane miliony znikły , 'i z jego 
licznych przyjaciół powstało prawie tyleż wie­
rzycieli. Jednak Laffitte nie tracił odwagi. Lu ­
bo już w podeszłym wieku , zdawało się jednak, 
Że odzyski) swe młodzieńcze s iły , jakoż jego 

_ czynności i doświadczeniu w inleressach udało 
się rzeczywiście przywrócić dawny stan mająt­
kowy i zająć w świecie finansowym znaczne 
stanowisko Przy bogactwach skromny uprzej­
my, w ubóstwie szlachetny i czynny, Każdy 
go znał, że bogaty czy ubogi, zawsze tylko do­
bra dla swego kraju pragną! , lubo w środkach 
jego osiągnięcia mógł się mylić. Jeżeli wielu za­
przecza mu politycznego jeniuszu , w»/.vscy przy­
znają mu pod wszclkiemi względami uaj większą 
szlachetność charakteru, która mu towarzyszyła 
do grobu.

Urodzony w Bajonnie d. 24 Paźdź. 1767 r . 
jako syn cieśli , beż żadnego majątku , i brat 
sióstr 9, przybył mając lat 20 w r. 1787 do P a ­
ryża , jako pisarz do domu bankierskiego Perre- 
gaux. Za wybuchnięciem re*o lucy i uie opuś­
cił swego miejsca. Podczas rzeczypospnlily był 
kassyerem posiadając zawsze największe tau- 
fim e swego pryiieypała. Za nastaniem epoki 
cesarstwa, bankier Perregaux został senatorem 
i zdał młodemu Laffitle kierunek wszystkich swo­
ich intercssów, które nakouiec w roku 18U9 
wziął na swe imiu. 04 owego to czasu datu­
je  się dom Jakuba Lafłitte. Posiadał kolosalny 
majątek, został rejentem banku, Prezesem izby 
handlowej , a przy końcu epoki cesarstwa gu­
bernatorem banku francuzkiego, który w  owym 
czasie był ubogim, i dla tego Lafilte  zrzekłsię 
przy wiązanych do niego 103,01)0 fr. pensyi ro ­
cznej.

Za nastaniem restauracyi mianowany ban­
kietem biirbonów, wykonywał wiernie nie ty l­
ko swe obowiązki, ale jeszcze więcój; gdyż L u ­
dwik X V I I I .  d. 20 marca opuścić musiał Paryż 
Lafitle  natychmiast dał mu 4 mil. fr. dla mego 
1 mil., dla hr. Ariois później Karola X ,  i 700 000 
fr. dla xźnej Angouleme. Xżę  Orleaus teraz 
p a n u j ą c y  król francuzów , p r z y  nagiej zmianic 
rzeczy wcale nie przygotowany, był blizki od­
jazdu bez żadnych pieniędzy. Daremnie ofia­
rował różnym domom handlowym różne pap.e 
ry  w wartości 1.600,000 fr. odstępując do 20 
proc. A le  tytuł papierów był wątpliwego ro 
dzaju ; nikt ich nie chciał przyjąć. Xźę udał 
się do pana Laffitte , k ióry zrzekając się na wet 
procentu przyjął papiery alpari. Podczas stu dni 
bvl członkiem izby dep. jako członek deputacyi 
rlanu handlowego.

Gdy' Napoleon w skutek, klęski pod Water- 
Ino i powtórnego zajęcia Paryża przez wojska 
zw \ciężk ie , udać się musiał na wyspę ś. Ile- 
leuy, był to znowu Laffitte, któremu powierzył
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izczotki swego majątku 5 milionów fr. wyno­
szące. G ly  mu LaffiMe chciał wystaw ić ohlig, 
ni* chciał go przyjąć, mówiąc: »Ziiam cif It.
jjaffitle, wiem że mojego rządu me lubisz, ale 
jesus bardzo uczciwyui człowiekiem.* W tedy 
to Lnffitte wybawił Parą i  z wielkiego niebez­
pieczeństwa. Z.iwarta wówczas wojskowa kou- 
weucya przyzwolona została przez sprzymie 
rzonych tylko pod warunkiem , aby istniejące 
resztki armii francuskiej były rozwiązane i za 
Lo ir wysłane. Trzeba im było dno pierwej 
chleb, aby je  módz rozwiązać, a skarb był 
próżny i wybuch wojny domowej co chwila za­
graża!. Laffillc  wziął z swój szkatuły 2 m ili­
ony fr. i złożył je  ministrowi skarbu , przez co 
Paryż  został uratowany. Cesarz Alexander 
udzielił mu wówczas order Ś. Włodzimierza. 
Po przywróceniu porządku został wybrany w ła ­
ściwie na deputowanego. Tli dopiero rozpoczął 
się w Par\żu jego zawód polityczny.

Wiadomość o pobycie xięcia Jo iiiyille  w 
Compiegne jest niedokładna; xiąźy był bowiem 
onegdaj w teatrze, a wczoraj na wystawie brze- 
mysłu.

M ayu Conalilnlion donosi. że dnia 7 b. 
m. umarł Crockaoliu 'pod Brondbayen niejaki 
Grace Devis przeżywszy lat 122. Urodził się 
roku 172- i pamięta syszelkie zdarzenia zaszłe 
od w ieku; mało zaś pamięta co przed 10 laty' 
się stało.

—  M ad ryt 19 M aja . —
Dz. Calolico donosi, że rząd otrzymał z 

Rzymu zaspakajające wiadomości; w przyszłej 
allokueyi papiezkićj ma być uczyniona łagodna 
wzmianka o kościelnej sprawie hiszpańskiej.

Dnia 12 iMaja odbyta się tu w Madrycie 
szczególna uroczystość: »Dla chorych w róż­
nych koszarach niesiono w wielkiej processyi 
komunię świętą. Na przodzie postępowali strzel­
cy' Z pułku Mary i Krystyny , potem niesiono oho 
rągwie bractwa N. Sakram entu, dalej szi i żoł­
nierze załogi tutejszej, długi szereg bogato u 
branych dzieci , nareszcie halabardziści nieśli 
krzyże i sztandary. Kapłan niosący puszkę z 
kuuiinuaikeiitauii, siedział w pięknym powozie 
królewskim, który otaczali oficerowie z zapalo- 
outni woskoweini świecami. W ic iu  uieslo tak­
że koszyki z kw iatami, i te po d r o d z e  rozrzucali.

JNie Cabrora jenerał karlislo w sk i, został na 
granicy przytrzymany i do Perpignau odprowa- 
dzoii y j ale Don Ra mu u Cabrera , prezes junty 
eentralisto wskiej. Prócz uiego u więziono je s z  ■ 
Cze w Perpignan trzeci) wychodźców karlistow 
skich, pomiędzy którciui sekretarza Forc.idrlle. 

późnych części półwyspu nadchodzą wia- 
omosci o szc-iZoniu się band rozhójuiczycli. Do 

Uzeras Wpadła d. 2 Maja taka banda , ale ją 
mieszkańcy kijnmj t widiami i toporami wypę 
dzili:. ubiwszy /. g ludzi, a pomiędzy nie­
mi samego przywódcę. R i Iku włościan przeko­
nanych o (H-tanę żywności dla tych włóczę 
gów. zostało rozstrzelanych. Także słynny E- 
zechiel Rcsado, k ló iy jeszcze w przeszłym ro ­
ku , będąc na śmierć skazany uciek ł, został te ­

raz schwytany i w Bolatios stracony,— Okólnik 
ministra spraw wewnętrznych wydany do wszy­
stkie!) naczelników rządów prowiiicywiialnych, 
upoważnia ich do utworzenia na nowo rucho­
mych oddziałów siły zbrojnej dla puMjczniigp 
bezpieczeństwa; ujęci złoczyńcy mają być sądze­
ni przez sądy wojskowe.
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O D S T R Z E L O N A  N O G A .
Pow ieść z wo jny r. 1809 

C iąg  dalszy.
W i e m ,  n im eśrny sp o s trz e g li,  n a d le c ia ło  z ro z ­

p uszczonym  cug iem  i o d w ie d z io n ym  ku i k iem  d w ó c h  
jc ź d c ó w  w z d łu ż  ladgow icy., » za i lienrj p rz y g n a ł 
hufiec z 20 a lb o  3o  ludzi. B y ł:  to fran cu z cy  szaszery . 
U s z y k o w a li  się na p la cu  p rzed  k laszto rem . Z a le d w ie  
to się s ta ło  już  p rz y  o d g łos ie  trą  o p rz y g o n iły  
znaczniejsze o d d z ia ły  tejże sam ćj b ron i i u s ta w iw s z y  
się na r y n k u ;  •zrob iły  fro n t szerok i.

A le  z a led w ie  k ilk a  c l iw i l  p o s ta li,  ru s z y ła  już  
w iększa  część tego p o cz tu , jako straż  p rz e d n ia ,  
da le j gościńcem  ku W ie d n io w i .  D z ies ięc iu  a lbo  
d w u n as tu  p o g n a ło  ku p a lą cem u  się m o s to w i,  lecz 
p rz y ję c i w y s t rz a ła m i od s to ją c y ch  po lam ló j s t r o ­
nie rz ek i K ro a tó w , w ró c il i  się sp ieszn ie  do m iasta.

K i lk u  z n ich  z b l iż y ło  się do zam kn ię te j fo rty  
k lasz to ru  i zaczę ło  g w a łto w n ie  b ić  w e  d rz w i. T e ­
raz  d o p ie ro  o d s tą p iło  m ię m oje n ieug ięte  inęz tw o  
zo staw an ia  d łu ż e j  p rz y  o k n ie ,  i u z n a łem  za rzecz 
z b a w ie n n ą ,  c o fn ą ć  się ku o d d a lo n ym  częściom  za­
b u d o w an ia  , gdzie się nasi sch ro n ie n i m iesz kań cy  
zn a jd o w a li.

W id o k  z k la sz to rn y ch  ok ien  d rug ieg o  p ię t r a ,  
od s t ro n y  p o łu d n io w e j ,  w  k tó re j b y ło  w ła ś n ie  
nasze m ie s z k a n ie ,  j e s t - - ja k  t o w iz y s c y  p o d ró ż n i­
c y  z aśw iad cza ją  —  w  istoc ie  c z a ru ją c y .

O d  śn ie ż n ych  w ie rz c h o łk ó w  s a k b u rs k ic h  i t y ­
ro ls k ic h  A lp ó w  z p ra w e j s tro n y , toczy  się zdu m io ­
ne oko  aż w  le w ą  stro nę  po o lb rz y m ie  sz cz y ty  
S t y r y i  i po górę O e ls ch e r . P o ś ro d k u  tej p yszne j 
p an o ram y  w zn os i o lb rz ym i D a c h s t e i n  s w o ją  
św ie c ą cy m  lod em  u w ie ń cz o n ą  g‘ło w ę  aż w  sam e 
n ieb iosa , p rz e w y ż s z a ją c  duo m ie  c a łą  a u s t ry a c k ą  
S z w a jc a ry ę .

P ro s to  p rze d  n a tn i, a d la  sw e j p o b liz k o ś c i ,  d a ­
leko  jeszcze w ię k sz y m  i w zn io ś le jszym  w y d a ją c y  
się n iż  jest w  is to c ie ,  sto i p o tęż n y  T ra u n s ta in  z 
o w y m  s ła w n y m ,  ku  n iebu  o b ró co n ym  p ro f i le m , 
ja k b y  s ta ł na p rzed n ie j s traż y  A lp ó w  n o ry js k ie b .

Po  p ra w y m  boku od naszego s tan o w isk a  , w  
d o i.n ie ,  p rzez k tó rą  rzeka  p ły n ie ,  w  bezpiecznem  
od ku ! o d d a le n iu , b y ła  scena bo ju  —  to jest most.

Z  o k ien  naszeco  sch ro n ien ia  , k tó rć  b y ły  p rz e ­
p e łn io n e  w id z a m i,  m ożna b y ło  d o k ła d n ie  roze ­
znać w s z y s tk o , co się d z ia ło  na  dole.

I le  raz y  o d d z ia ły  fran cu z l iej jazdy  p o k a z a ły  
się z tej s tro n y  m o s tu , tak  zaraz po lam tćj s t ro ­
nie rzek i z poza dom ów  i p ło tó w  zaczajeni k ro -  
aci d a w a li  o g n ia , a jazda nie m ogąc na n ic h  u d e ­
rz y ć  , co fn ą ć  się m u s ia ła . <

U w a ż a łe m  b a rd z o  dobrze , jak  za k a ż d ym  w y ­
s trz a łe m  K ro a tó w , n ie p rz y ja c ie ls cy  ż o łn ie rz e  d r u ­
giego szeregu n a ch y la li s,ę z lp le c a m l p ie rw szeg o , 
jak  gd S v  stę za lą  ż y ją c ą  śc ia n ą  od  m o rd e rc z yc h  
ku l ustrzedz chcieli-

T c ,  i w szystk ie  n a s tę p u ją ce  w y p a d k i ,  są  mi 
w  tak św ieże j p a m ię c i, juk g d y b y m  ich  b y ł  do ­
ż y ł  dn ia  w< zorajszego. ‘ ( D . o. n . )
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f f t Z Y J K C . l A t l  u O  K i t  A K  O W A .

Od dnia 11 do dnid 12 Czerwca.
W a le w s k i  * r . ,  B z o w sk a  E lż b ie ta  ob., S to i eh 

O s k a r ,  B ia łe c k i  M ic h a ł ,  M e m o ie w sk i A d o l f  uh ., 
z 1’o ls k i; —  Grt>óni Jó z e f  C h au lte r , K ró l ik o w s k a  
(jŁ  , S tc ih e lt  H ip p o li l  A do lf, G r i in b c rg  J a n  A n -  
„u s t ,  z G a l ie y i ;  -- G ih .lct L c o n o ra , H a b e r  Ja k ó b ,  
z P ru ss.

Doniesienia
N ro  4270.

W Y D Z IA Ł  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  i  e o i . l g y i  
w  s k n a c i k  r /.a d z ą c y m  

W olnego N iepodległego i  ścisłe N eutralnego  
M iasta  Krokowa i  Jego Okręgu,

W  myśl postanów ienia Senatu H/..|dząeego 
z dnia 17 Maja r. b. N . 2207 !). G S. odby­
wać się będzie w biurach Wydziału Spraw We>v. 
i Policyi na duiu 25 Gzem  ca w godzinach przed­
południowych licylaeya publiczna tu minus na 
wypuszczenie w enlrepryzę reparaeyi kościoła 
w wsi Rudawie i cmentarza około tegoż będą­
cego, od summy kosztorysem w kwocie Jap. 
1374 gr. 15 /. dodamem dni pomocy pieszych 
400 a ciągłych 100 ustanowionej. Pretenden­
ci lakowej enlrepryzy zechcą się opatrzeni w 
radium  w kwocie zip. 150 w terminie i miej­
scu oznaczonym zgłosić, gdzie bliższe warunki 
licytacyi przed rozpoczęciem takowej oznajmio 
ue im bęil.y

Kraków dnia 30 Maja 1844 r.
Senator Prezydujący.

K O P F F .
R( fri endarz L  W o lff .

L 0 T L H Y 4  Kit A JO W  A.
W  ciągnieniu 1102 dnia 12 Czerwca 1844 

roku w przytomności osób od Rządu do lego 
wyznaczonych . wyciągnięte z kola zostały na­
stępujące Ńumera:

54. —  14. -  4o. —  41. —  71.
Przyszłe ciągnienie 1103 przypada dnia 19 

Czerwca 1844 roku.

B & ojiiesien ie
Niżej podpisana miawszy zaszczyt 

Utrzymaniem Irak lyen ii w roku 1842 
|i 1843 zadów.ili.ić Publiczność na 

w irdrajiicą nnneraliie wody w Szczaw nicy, przyj­
muje na się w tym także roku 1844 ten sam 
obowiązek pr/y zakładzie wód mineralnych w 
S z c z a w n ii,, powiększając swój przedmiot nale­
życie urzędzona kucłtifią i cnUiri nią , i pochle­
biając solne, iż potrafi dugod/.K wszelkim ży 
czeniom Szanownej Publiczności przez wybór 
potraw , ciast , i napojó.Y rozmaitych pr/y naj- 
Śpieszoirjsze) usłudze, za na|umiarkowańs/.ę re­
ny, a tym sposobem zapnlnrźy nirw\gud/ie uda- 
j,lrV 'li się d > Sz zawoicy gości względem ko 
szlownrgo wożenia za sobą kuchni.

.Magdalena ! Ast 
T rak l\e i  ni. zka zr L w o w a .

Uwiadomienie ze S zc z  twnicy.
Ignai-v Kómgsberg , trudniący się od lat 12 

dnśw ladrzrninn dobroczynnych wód mineralnych

  z
lf',/j«ohułi z Krakowa.

W a le w s k i  h r . ,  Thicbaud (.'e cy l a, d ia b e ls k i  J ó ­
zef, Z a g ó rsk a  A n to n in a  ob., Haber Ja k ó b ,  Z u r -  
k o w sk i Jó z e f ,  M a ch e rsk i T p m asz , D ą b ro w s k i ’J k -  
o lil ,  k o m o rn ic K i W a le n t y ,  W ę d r y c b o w s k i  Jó z e f  
ob., Z ło w o c k i  Jó z .T  ob., G a s iń sk i W a le n t y  oh., 
M o s to w icz  F e l ix  ob ., do P o ls k i ;  —  1 M oszczyńska 
h r ., B ro d z k i H e n ry k  ob ., T ra c e w ic z  S y d o n i i ,  do 
G i. liry i.  " I

Urzędowe.
C E N Y  Z B O Ż A

N a  targowicy publicznej w K rakow ie w 'ich 
gatunkach praktykowane.

D n iu  10 i 11 i . G a T UiNtih o G  ATLM ;k 5 G a t i iNeh

C z e rw c a od do od do od d o "
I B 4 4  ro li u z. «- z . U

■z . *»• z. s- Ł  . U - z -l r..
K i z. P s z e n ic y 18 — 18 15 lt) — i i — u la I I ) __

»* Z y t a ........ 10 24 11 — 9 15 10 — _ _ ___

J  • Ję c z m ie ń . 8 15 9 ___ 7 — 8 . _
» * O w s a , . . . . 0 12 0 15 5 15 fi — ___ ® A
, , G r o c l iu v». 11 - 12 — — 10 — ___ T i
• » Ja g ie ł . _ _ — 27 _ _ — 24 — _ __ _
> 1 11 z c p a k u . ___ — 2^ — — — >3 — __ —
»» T a t a r k i . . — — 9 - — — — — —
»» S o c z o w ic y — — — - — — - — - — —

P r o s a ....... — . — 14 - — — — --- —

W ie lo g r . - — 15 — — - — — - ---

, , Z ie m n ia k . — — 3 18 — — — J. — - — .

ł » K o n ic z y n y - — — - -
», S ie m ie n ia  kon**p*|Cf f °  z ip . 42 

C e n tn a r  si na od * tp .  2  g r .  —  do z ł .  —  g r .  —  C e n  
tniir s ło m y od z ł. 3 gr* —  do z ł ,  —  g r .
W e ł n y  l\ a m i 011 od z ip . 50 g r .  ^  do z ip . 70 g r .  —  
M ia rk a  k a s z y  CzęsŁ®'*dm w sk ie j . , . z ip ,  5  g r. i o

P e r lo w r j r V  . . . . t , i  „  0
„  P s z e n i c z n e j ................................ 2  „  —

,. , ,  T a la rczan ć j  ................................... ii ., 6
,, ,, Jęczmiennej . . „ ,, — ,.2 4

,. Jag la n e j..............................1 ,, 24
M ąk i z jmkI  krupek ............................I  ,, -—
J  j kur/.yeb k o p a .............................. ...... zt. I g r. 6
Ma sta garniec ml z ip . f» gr. 15 do z tp . rt gr, —  

Sporządzano w ltiórzi* Kottm sjt ria tu Targow ego ,
, l i r a  U o w  d. 11 C zerw ca  1844 r.

K.oui inissarz T iirg o w y .
I I  . D o b r z a ń s k i .

—   1 1 '|"
p r y w a t n e .  1 —|

Szczaw ni>-ki<-l i , trosk liw ie zebrał postrzeżenia 
pom yślnyih  kurncyj w rozlicznych słabościach 
przez iia lcźyte używ an ie powszechnie znanych 
poniienionych wód m ineralnych , i te st w ierdzo­
ne autenlyc/neini dowodam i, podaje d ukiem do 
Pn b li'zn o śc i, otrzym awszy zezwolenie c. k. cen ­
zury L w o w sk ie j.

To dziełko z wielu m iar w ielce ważne lak 
dla Ir kar z ów p k  i dla każdego z Publiczności, 
zasługuje 115iii bardziej na łaskawe względy, iż 
w ydaw ca ma na celu. nie tylko cierpiącej Bid z 
kośi i ulgę p izyn ieść, lecz oraz i ubogich wes­
przeć, pnMYii ra juc  e a l y  c/y«M d o c h ó d  umiej 
Szego wydaina na fundusz pbogifb.

Dostać można teg „ dziełka w księgarni L w ó w  
skiej i Tarnowskiej P. Mdikow kiegn, przy za ­
kładzie wód minet a l ll, cli »  S/cza u n iry , w  J a ­
s ie  u samego w ydaw cy, i w księgarni h i. (1 \sz 
kowskiego w K rakow ie . (6 r )


